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PRENUMERATA. 

Kurjer Warszawski 
ddodzi w dni powszednie wie- 
pą em, w niedziele i święta ra- 
dni % nadto wychodzą stale w 
dni amo, z wyjątkiem 


zaraa "istoczuych, dodatki po» 


kabin a NN GA 


Dnia 13 (25) kwietnia 1890 r. 


OGŁOSZENIA. 
Reklamy: zn jeden a 
garmontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 26 kop., każdy nas 
stępny raz 20 kop. 
i je ologja: za jedes wiersz 
kop. 
Zwyczajne i małe ogłosze- 
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© AAZEEEJEEMA Mbepcizateci< PONANA e prtimnje, intor szziani od 
datek poranny przyjmowaną być ` JE: z -ej rano do 8-ej 'wiecz., w nie» 
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KALENDARZ 


Imiona słowiańskie: Dziś Jarosława éw., jutro Spitimira. 
i nia: Posiedzenie członków wydziału opieki sierot 
la K Towarzystwa dobroczynności. (Gmach Towarzystwa 
misj Yak.-Przedm.—ö po połudmiu.)— Posiedzenie członków ko- 


$ 
|| 
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rojekt wjazdu powozów do ogrodu, jeden z człon- 

ów wystąpił z następującą propozycją: 

` Dozwolić wjeżdżania powozów do ogrodu ód ulicy 
Niecałej 'aż przed teatr, zkąd po opróżnieniu powozy 
maja skierować się za Zelazną-Bramę i tam na pla- 


| eyku oczekiwać. 


kaj technicznej komitetu karalizacyjnego. (Biuro zarządu 
Ww zacji i wodociągów, Królewska 41—7'/, wieczorem.) | 


Jslawy; Wystawa Towarzystwa sztuk pięknych. (Krak.- 
obrazu: N 15—o0d mę rano do 6-ej wieczorem.) — Wystawa 
Wiec. ów Krywulta. (Hotel Europej ski—od 10-ej rano do 7-cj 
No carte yy Wystawa obrazów spółki malarzy i rzeźbiarzy. 
sta, -Swiat X: 56—od 10-ej rano do 71/, wieczorem.)— Wy- 
bolu; Wyrobów rzemieślniczych. (Gmach Muzeum przemysłu 
zactwa na Krak.-Przedm., 66—od 10-ej rano do wieczora,) 
tkię; awy: Dla członków Towarzystwa resursy obywatel- 
Cen); ich rodzin i osób zaproszonych raut towarzyski w połą- 
Świ czy i lACJĄ zbiorową. (Gmach resursy na Krak.-Przedm.— 
em.) 
datynceria: Koncert panny Ireny Abendrothówny. (Sale re- 
—8 wieczorem.) 
wyj” Wielki: dziś „Telegram” i „Lekka kawalerja” (po 
Roz Ych, niższych cenach), jutro „Zywy posąg” (1-szy raz); — 
Bra; &i tości; dziś „Straduję” i „Dom otwarty”, jutro 
tro Taa Sara”;— M ały: dziś przedstawienie zawieszone, ju- 
Opo eBram” i „Lekka kawalerja”. (8 wieczorem.) 
Mg « Zooloryczny: ulica Bagatela. (Otwarty codziennie od 
do wieczora.) 
tinta a miejski: Gotówki w kasie lombardn da rozdania na 
(Boży, Znajduje się na dzień dzisiejszy rs. 3805 kóp, 8. 
bie cd wi wydawano będą. Wykup i prolongata uskuteczni ają 
*6j rano do 1-ej po południu.) 


„>. Korytarz w ogrodzie Saskim, ~ 
pat dwóch godzin naradzał się wczoraj komitet 


de u cyjny nad, wydaniem swéj-eminji, w pr io- 
Etodzi a posia pasażu czyli ky, > korytarza w o- 
` skim. ; 
(GC JIM: 
każąy anie było liczne i odbyło się na gruncie, gdzie 
ne, 7 latwością mógł się o jentować w miejsco- 
zj 
a z członków ożywiony jaknajlepszemi in- 
stawiał swój projekt, lecz nie wszystkie od- 
i SIę praktycznością lub możliwością wyko- 
tak 
ka $ zh 
N 
Mi 


* przeprowadzenie korytarza wzdlnż' par- 
mępieciem około ustępu, prawie aż do tyłu 
ta Sto Przedmiotem długiej dyskusji, lecz zna- 
èj SKszość plan ten odrzuciła. 

> Jakkolwiek w zasadzie komitet odrzucił 


DZIECI SZCZĘŚCIA 


Walerję Marrenė 


M Jė - (Dalszy ciąg.) 
W grz. AŻYłbYś się jednak przecie. powiedzieć 
ams ty skin E 8 Fot af 

è na niego przenikliwym, szyderczym 
W wiedzięz 
IMO) % w jaki 
Mya lószy) ; 


je 
abo Croda 


Cenę, BYC, 
Wg. Ly S ies Żui A 
„tu 46 ziębie, dał na niego uważnie, wy 
Yat p saml gólstwo nie podoba się prezesowi... 
| żyj est, Diez uUpstwo... Przecież jest żonaty. 
| Wini domowe byl żonatym, a co więcej, jego 
t Stazi, że sej 
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Z chwilą ukończenia widowiska przez ad hoc prze- 
prowadzęny telefon z westibulu teatralnego wywo- 
ywałoby się żądanych stangretów, a ci, piluując się 


kolei, wjeżdżaliby do ogrodu i od teatru wyjeżdżali- | 


by znów na ul. Niecała. 
Wniosek powyższy, niepozbawiony pewnej pomy- 


; słowości, jest niemożliwy do wykonania z uwagi, iż 


| 


1 


| 


lalo coś. tajemniczego. Niektó- 
enił sie z interesu, inni znów, iż, | 


w odezwie p. prezydenta do komitetu wyraźnie za- 
znaczono, że w razie trządzenia wjazdu, postój 
ekwipaży ma być w ogrodzie na zabrukowanym pla- 
cyku. y 

„Po dyskusji co do kierunków korytarza, dyskusji 
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Tym sposobem w ciągu dnia wozy będą mogły 
pospan i publiczność przechodzić, wieczorem zaś 
orytarz zostanie zamknięty. 
Nie wchodząc w szczegóły samej budowy, której 
koszt obciaży budżet teatralny, kornitet uchwalił 
przy przedstawieniu powyższego projektu nadmie- 


| nić, iż szczelnie zamknięty korytarz, ez wentylacji, 


na tak długiej przestrzeni nie jest odpowiedni i że 
najodpowiedniej byłoby zastosować system filarko- 
wy z żaluzjami lub oknami szklannemi w dachu pa- 
sażu. 

Budowa korytarza ma się rozpocząć już w pierw- 
szej połowie p. m. ' 


| a 


OZ WO W 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCĘ 


= JE. arcybiskn» warszawski komunikując ma: 


owę kościoła praskiego, prosił o wyjednanie od 


. . , . . . | LĄ i >r) « 1y H Św PA +» 
nader ożywionej, w której głównie brali udział, | y pasagi o wycze. aniu się środków na dalszą bu- 


oprócz przewodniczącego dziekana Jurkiewicza, pp. 
dr. St. Markiewicz, Stopczyk, Wł. Kaczyński, Sza- 
nior, inżenier Grotowski, budowniczy Cichocki i Łu- 
pa poaaiono dwa wnioski. q 

I 


erwszy dotyczył skierowania korytarza od par- ; 


kanu ku obecnej kasie teatru Letniego, zkąd urzą- 
dzonoby dwie odnogi na prawo i lewo. 


i 


rządu zasiłku pieniężnego na wykończenie zewnętrz- 
nych murów kościoła. Na cel ten potrzeba będzie 
jeszcze około stu tysięcy rubli. 


"= P. prezydent miasta wczorajszym rozkazem 
zalecił podwładnej mu slużbie gospodarskiej użycie 
najenergiczniejszych środków do ściągnięcia zale- 


Wniosek ten przepad a natomiast utrzymał się | głości opłaty kwaterunkowej od przemysłowców i 
drugi, będący projektem inżeniera ` Grotowskiego ; niedopuszczania takowej z lata bieżące. 


i bndowniczego Cichockiego. 


"Wybrano drogę możliwie najkrótszą, a miano- , 


wicie: tuż przy domu, gdzie cukiernia na ul. Niecałej, 
wyjmie się przęsło i od krat pójdzie korytarz pod 
ściarami dż. do puńktu, z którego widać róg teatru. 
W tym puncie pash < AED się. korytarza, 
który przetnie aleję tylko w jednym punkcie i dałej 


przez trawnik. w zupełnie prostym kierunku dojdzie | 


pod zabudowane podsienia budynku teatralnego. 


Według przybłiżoi bliczenia” na skali jest to | A! ; „ miejsco w 
Według przybliżonego obliczenia” na skali jes | misarza, budowniczego, brandmajstra i dwóch oby- 


względnie najkrótsza droga, wynosząca 80 sążni. 

O dokładnym kosztorysie na teraz jeszcze nie mo- 
że być mowy, lecz w przybliżeniu koszt budowy kry- 
tego korytarza, 6 łokci szerokiego a 8 wysokiego, 
a» podłogi asfaltowej, uczyni przeszło rs. 
12,000. 
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„= W d. 23-m b. m. zaczęto przyjmować i wyda- 
wać towary. na stacjach Riazań-Oka kolei moskiew- 
sko:riazańskiej. 

= Dla zdecydowania kwestji czy dom pod nr. 10, 
na Zielnej należy zburzyć, p. 0. oberpelicma jstra wy- 
znaczył na dzień 28-y b. m. specjalną komisję pod 
przewodnictwem pom. oberpeliemajstra pułkownika * 
Andzaurowa z udziałem członków: miejscowego ko-. 


wateli miejskich. 


= Zarząd miejski polecił zakładowi gazowema 


ustawienie nowych latarń na następujatych ulicach: 
na wale nad Wisla między Ludna i Tamką 22; na 
Jerozolimskiej od Solca do wału 6; na Glinianej od 
Co do przeszkody dla wozów z dekoracjami, posta- | Dzikiej do zakładów garbarskieh, 6. 


Na Nowopra- 


nowiono urządzić na przecięciu alei korytarz otwie- | skiej na (Nowej-Pradze) 6,i na Srodkowej 8; na 
t Chmielnej między Nowym-Swiatem i Bracka istnie- 


rany. 


a 


wbrew wygloszonej teorji spowodowała go do tego | twarz 


p 


iramiona. Mniej zamiłowane do tańca, lu 


kroku szalona miłość, że żona jego była niegdyś bar- | mniej poszukiwane, zajmowały miejsca w buduarz . 
dzo piękna, chociaż dziś pozostały. z tej piękności; a nawet nieodstraszone dymem wciskały się do po 


zaledwie ślady. - 

Pani Olbrowiczowa prowadziła życie bardzo odo- 
sobhióne w swoim palácu lub w majątku o mil parę 
oddalonym od Warszawy, oddana wychowaniu dzie- 
ci, nie bywała prawie nigdzie. Pomimo widocznych 
różnie upodobań, pożycie Olbrowiezów było zgodne, 
żoną nie zdawała się zwracać uwagi na nieprzeliczo- 
ne hiówietności męża, ani tem mniej szukać za nie 
odwetu, on znów okazywał się dla niej zawsze pe- 
łeń szacanku, a nawet szacunek ten miał odcień czu: 
łości. Słowem para ta przedstawiała zagadkę swą 

owagą i zgodą, w pośród okoliczności, które ją zwy- 
le zakłócają, a w życiu prezesa żona stanowiła dla 
ogółu cyfrę niewiadoma. 

Zabawa ożywiała się coraz więcej. Po waleu na- 
stąpił kontredans, po kontredansie mazur, atmosfera 
stawała się gorącą i duszną od płomieni świec, od 
zmieszanych oddechów, a równomiernie z podnosze- 
niem się termometru, podnosiła się wesołość gości. 
Mazin wrzał życiem. Kilka par krążyło po salonie 


w malowniczych figurach, koła, krzyże, koszyki wią- | 
zały się i rozwiszywały nieustannie, Odgłos hołub- 


ców. mieszał się z dźwiękiem muzyki. Meężczyzni po 
każdej figwze wymykali się zmordowani do dal- 
szych pokojów, by pokrzepić się kieliszkiem wina i po- 
ciągnąć dymu z cygara. Roznoszono nieustannie lo- 
dy i chłodniki. i 

Tancerki co ebwila, pod pozorem poprawy stroju, 
wachłująe się biegły do tualety, by obsypać pudrem 


koju panów. 

Wszędzie. można było spotkać grupy rozma- 
wiające. z ożywieniem. Lody pękły, rozluźniły 
się węzły etykiety, spojrzenia stawały się wyraziste, 
usta bardziej wymowne, zwierzenia poufalsze. 

Odnrzająca atmosfera balu działała na wszystkich 
bez wyjatku Było coś podniecającego w powietrzu, 
przesyconem woniami, drgającem od skocznych to- 
nów, od par, krążących w szalonym wirze. Odczu- 
wała ją nawet zimna, sztywna, ostrożna sędźina 
Ożycka, która nie lubiła wydawać się ze swoich 
myśli. 

Teraz na kozetce w buduarze obok doktorowej 
Bylskiej nachylona ku niej dzieliła z nią uczynione 
spostrzeżenia, a pani Ożycka słynęła z bystrego 
wzroku i ostrego języka. h 

— Marcela jest promieniejącą—mówiła sznurując 
wązkie usta w ten sposób, jakby upatrywała w tym 
fakcie coś gorszącego lub obrażającego ją osobiście. 

— Nice dziwnego-—odparla dobroduszna doktoro- 
wa—-kiedyż będzie szczęśliwą, jeśli nie dzisiaj. 

Doktorowa stanowiła zupełny kontrast z sędziną. 
Była to okraglnika i wesolutka kobieta, patrzyła na 
świat przez różowe okulary dobrego humoru. 


5 


_ dzina była poważną jak -kodeks i strzegła też kode- 
| ksu przyzwoitości towarzyskich, zazdrosna jak ar- 


gus jaki, wszędzie upatrując przekroczenia. 


(Dalszy ciąg nastąpi.) 


— -e 


m o e 


jących pięć latarni systemu Simensa zamienić na 
zwyczajne, z dodaniem jeszcze 44 nowych. 


= Z powodu braku konkureneji do licytacji na 
dostawę 24-ch koni dla straży ogniowej, od ceny rs. 
200 za sztukę, zarząd mićjski zgodnie z opinją p.o. 
oberpolięmajstra postanowił wyjednać decyzję wła- 
dzy na uskutecznienie dostawy koni sposobem admi- 
nistracyjnym, 

= Ze sprzedaży patentów handlowych wpłynęło 
do 13-go kwietnia r. b, na rzecz skarbu rs. 619,580 
kop. 10, procentów na rzecz kasy miejskiej rs. 
105,966 kop. 61. Na niedobory za lata 1885/6, wpły- 
nęło r8. 22,004 kop. 27. 


== Dziś rozpoczyna się budowa wpustów kanało* 
wych na ulicy: Wareckiej, w poniedziałek zaś przy- 
stępuje inżenier Krzyżanowski do budowy takiehże 
wpustów na ulicy Świętokrzyskiej, 

= W poniewziałek przybywa do Warszawy głóż 
wny iażenier „kanalizacji, p. W. H. Lindley; pówo- 
dem przybycia, jest przedewszystkiem projekt bulwa- 
rówłnad Wisłą, i kwestja zakupienia trzeciej maszy- 
ny dla stacji filtrów na Koszykach. 

= Szpital zapasowy za rogatką wolską w b. ogro- 
dzie Ohma w dniu 27-ym b. m. zostanie zamknięty. 

= W kolpia św. Piotra i Pawła na Koszykach, 
ustawiono ruszibwania dla budowy wspaniałego ołta: 
rzą głównego fiqadacji hrabiów Przeździedkich. 


= Z powodu, zajęcia sali sztandatówej w gmacht 
rattsza, jutrzejjsze posiedzenie komitetu opieki nad 
plantacjami. odbędzie się jeszcze po raz ostatni w lo- 
kalu Towarzystywa ogrodniczego na Chmielnej. 

= Proszeni jesteśmy o zawiadomienie pp. przemy- 
słoweów, oraz ogób interesowanych, iż otwarcie wy- 
stawy stałej prób i wzorów, mieszczącej się w gma: 
chu Muzeum przemysłu irolnietwa, nieodwołalnie na* 
stapi w dniu l-ym maja r. b« Przy tej sposobności 
opóźniający się jyp. wystawcy, proszeni gą 0 bezwło» 
czne dostarczenie zadeklarowanych okazów, aw ka- 
żdym razie przedi terminem wyżej ozuaczonyin. 

== Do rzędu pożytecznych a prywatnemi siłami 
urządzonych instygucji miasta przybyła świeżo zało: 
żona czytelnia pp.iLichiańskich przy ulicy Chmiel- 
nej. 

= Proszeni jesteśmy 0 zaznaczenie, iż budowni- 
czy, Cybulski, w Krakowie, uprasza rodzinę po Ś. p. 
Sewerynie Cybulskim, zmarłym w Aleksandrji w 
Egipcie; w r. 1876-ym, © podanie dokładnego adresu 
miej sca swojego pobytu. 

=. Do życiorysu zmarłego w d. 19-ym b, m., b. 
profesora języka i literatury niemieckiej w uniwersy* 
tečie warszawskiu: 8. p. Jana Zejdowskiego i tèn 
szózegół doda? walcży, iż w swoim czasie miał oñ 
w sali Harmoaji przy W. Długiej, prelekcję 0 utwo: 
rach Schillera, o Których : Kraszewski mówił na pu- 
bliczoym odczycie w r. 1859-ym, w salach reduto- 
wych. i 

= Z polecenia p. 0, oberpolicmajstra w składzie 
komisarzy cyfkulowych zaszły następujące zmiany: 
kdtnisąrz. cytkwii 8-86 jerozolinskiego Kapitan Sò- 
kołów zostaje odkonienderowany do zajęć bitiróż 
wych w kancelarii żarżądu policyjnego, a fa jego 
wmiejsee przenosi sią z 9-g0o 1aziehkowskiego cyrkułu 
kapitán: Wietoszkin z uwagi na początek siużby; Za- 
raąd zaś cyrkułem lazienkowskim obejmuje kapitán 
Massino, b. komisarz eyrkulu wolskiego, a ostatnie 
zaliczony do kanćeiatji eberpolicmajstra. 


a; 


= Naczelnik straży ogniowej pułkownik Omi- | 


ków powróciwszy z utlopu objął od wczoraj obó- 
wiązkt służbowe, 

= Wiceprezes Towarzystwa popierania przemy- 
słu i handlu, inż. Władysław Kiślański, wczoraj po- 
wrócił z Brukselli. 

= Odóżyt. 


Przerwana z pówodń chwilowej  iieobeenośii 


w Warszawie dr. Nussbauma serja odczytów nä 
tzecz Towarzystwa Osad rolnych, nawiąże się znowu 
w poniedzialek, o godz. 64 wieczorem. 

Na katedrże prelegenta zajmie miejsce dr. Ntss< 
baum i mówić będzie o cieple ustroju ludzkiego, 

Przedmiot t6 obszerny, w treści swojćj bowiem 
obejmuje znaczenie ciopła, jako siły w wszechświecić 
i sięga aż do roli, jaką ciepło odgrywa w organizinie 
łudzkim. 


=: W Muzeum. 

Wczoraj wystawę rzemieślniczą zwiedziło 49Q 
osób, a w tej liczbie 170 dzieci. 

Z podarunków, wyciągniętych sposobem losowym; 
zaznaczamy: piękną walizkę skórzaną, dwa duże 
lichtarze platerowane, album fotograficzne 2 wysta- 
wy starożytności w pałacu briiblowskim oraz praskę 
do kopjowania, 


Ruch sprzedany szedł dość pomyślnie; oprócz 


| KURJER WARSZAWSKI, — Dnia 25 kwietnia 1800 % 


:| eieź tie niógł się titrżymać, 


AN 


„Ginialwy 


do ES zaki 


Paysiwa dobrai 
2 A m Í 


wielu drobnych „przedmiotów z działw g 
ubiorów, fabryka lamp Serkowskiego ś 
ki żerandol o czterdziestu świecach p. 


z Marjampola do tamtejszego kościoła parafjalnego | m p elno-rzemieślniea i 0e bro 
i fabryka wyrobów stalowych W. Bieńkowskiego | "To J i 


n r j 
ch przepisów pari w p 
a Piwnej jest oscil po: 
gustjański) nie jw 


ać d roze 
BHD ą 


| PRzepis teń jednak w pówyższej miejstowości vie. 
jest wyj bro PIĄ i n r 
> " sąsiedztwie domu -ze szkołami i ochroną g 
= Pogrzebany projekt. dają się PIR ry, kadzi Posajabachi wylegaj 
Jak daleko u nas od słów do czynów, dowodem | wli iw cyniczny sposób pa pie 5 przech zę 
wyn" 
| 
| 
| 


otrzymała znaczny obstalune 
nia owiec. ==" 

Dziś w dalszym ciągu improwizowana tombola 
będzie otwarta dla-dziatwy od godz. 1%-0]w ps 
dnie aż do zamknięcia Wistawyń wieczorem zaś 
będą się, jak zwykle, próby fortepianowe: 


'na nożyce do strzyże- 


wolno utrzyimyw: 


M. 


fakt następujący. i kłócą się mieraz z chłopoati 

Rok upływa, jak redakcja Rolnatka i teda nalo Gia sę pay kapa te 
siła projekt założenia biura rachunkowości rolniczej 
na wzór podobnych zakładów w Niemczech. 

W biurze, za stosunkowo niewielkiem wynagró- 
dzeniem, miały być prowadzone książki buehalteryj- 
Aj Rat kryty podwójnej, tych mą- big 
jatków, któreby sobie tego życzyły. 7 Br y 
Binto miało Wożbstowkć Pod Krowa do- „Zamiar ul. Cha i gł kamienigmi, W 
świadezonego buchaltera, autora rachunkowości rol- 131 r, —, W do 
niczej, | erszowi, Raba violine DP 7 

Zewsząd usłysżano słówa zachęty i uznania, lecz | szkania Franciszka Gali shingo; pray nh. kirubiesżówś 


wrt 
AMDE | 


akie ztąd wypływa zgorazonie 
iejsze zwrócenie uwagi wywo! 
diti na pławie interwencji 


do biura żadeń ź ziemian nie zapisał się i dziś ż pró- E zzarjsej w dona ahe dan pray "BL Ślarszelk 
jektu tego pozostało tylko... wspomnienie. okradziono kilku lakniatów, zabierająo im fóźna 
Czyby Towarzystwo przemysłu i rolniętwa "nić | sumę 160 rs. — otwistego mieszkania Anieli A 


zećhciało fa nowo podnieść tej kwestji? czykowej, przy uli Śwodóyskiój nr. 18, skradzióno 


uiy gotówka 
a A 
:= Kantor mieszkań. lodziejo na poczcie, í i 
Donosiliśmy w faszem piśmie ð otwatciu kantorą | Publiczność udająca sig SR biur pocztowych, awłagź adj 
wynajmu mieszkań w Lublinie. q e a winna się střzedz złodzici, którzy tam przychodź4 


_ Przedsiębiorstwo podobne i w Warszawie już raży 
kilka otworzyć próbowano, zawszć jednak bez powó- 
dzenia. 

. Pierwszy Soter Rozmiat Rozbicki rymótwórca & ła 
Baka, próbował zaprowadzić taki kantór, lecz zamiat 
ten spełzł na projekcie. 

Później Puławski otworzył kańtor za Żelazną Bra: 
mą; obok bramy ogrodu Saskiego i tym razem prze- 


czoraj hp. p. Józefie Wolskiej skradzióno juź w sieni w 
pęztę a listom pionięźny m. ' 
Ta szczęście pindia w 
a r eorr aL aAA E EEEREN 0. 
Samem n i U v 
széni rtęci napiorożnióć w oriób. PUC WEWŻEDO 
se gubłąkańy. OF AEE Aoil x st 
Wczoraj pó. ul. Chl trzymała polteją zabłąka” 
ach pd; bies ała dka s kak 0 
| pg tyk tio. tógł dać żędnye objhónióń có d6' fiazW” 
i miójsća ZAM ców. > 


ószkania ród 
Malec jest abrany w granatów phitócik z żółtemi KA 
mó LOE any W gra má 


= Zulicy. MY 

W przejeździó przeż tl. Maiszałkowską 2 doróżki jednoty 
nej WPA ła 6-letnia Karolina Niesiołówska, córeczka “ 

"piano GA wuj tę w główną i polanie 


Dziewezyńka jechała w towarzystwie bony. 


kwócię 186 rsy przóżorna wia 


Czas pewien podobny kańtor istniał także na fio- 
midókiem. 8 

Obecnie przedsięwzięcie takie, przy zwiększotte 
ludności miasta, może potrefiłuby zapewnić sobie jo- 
wódźefiie. "3 438 | 


N ani Hm 

== Restauracja figur. 
Figw w ogrodzie Saskim dotąd jeszcze nie odno: 
wionych znajduje się dżiewięć. 


Magistrat 4 przyczyny braku odpowiedniego funs] zz Zamach samobojczy., | TERI og 

UBĘ } W dni 1 „ok „5 Po 

duszu waha się jeszcze eo do rozmiarów tegorocznej ostówidk, AS iat akit? pótóżęł IR i A geo | 
restauracji, obwoduwaj. | : ; 


Obecnie rzeźbiarz p. A. Borawski przystępuje do 
przeniesienia figur Jowisza i Wenery z placyku przed 
altana 2 wodą sodową o dwadzieścia łokci bliżej ttà- 
wników, przyczem figury otrzymają nowe, okazalęże 
podmurowania. 

Ilość figur do odnowienia w roku bieżącym będzie 
wkrótce zadecydowaną. 


=* Do Odesgy. | 
Na wystawę malarską do Odessy 
wysłali nową partję obrazów. NONWWY LANE 
Założyciel wystawy, p. Tżycki, obiecuje uczestni- 
kom znaczne stosuńkowo korzyści, garaż p iż 
zie: 


Przechodzący stróż dostrzegł nieznajomego, który na bad 
Eir PIK gity i keraio z sgk „NŚ 
opiero gdy stróż w omoćy, despór b 

odtawii bh fa dńetb b let wię StÓT 
E Jy WChtzók U! kytowy, nz kt 


ETSI AW 
ożaf; z à FA 
N y dzisi odz. 2:iaj po północ; + dupki 
sożjł SE URE Bi Meti i AA. Ji 43 
wybtichł pożar. 


Paliły się piwnice i komórki: „0 2; aai 
Ogin wszaaj sa t konta w wegltaj, msi po 
Spy 82 HBlsebmiaai. ogam cala * gó 
ð š 1 cami [U 
Niebezpieczeństwo leżało w tem, iż nad piwni i 


ne 4 piestojgaogo się w tejże 


artyści tutejsi 


kiłka ajentów, bawiących w Odessie, zakup uje kladu ta bie f) | b 
ła sztuki do Konstantynopola: Na k tsia | nych pały naśtępitw n% 4 
EEN ieý wkrótce źdołano przytlumić,  / D Ei | 
Fi Za oceanem. , 4) l 5. tuhć łów 0 zka nowoświacki. T- | 
+9 3% e my e straże ogniowe pobi i jero: m f 
„Nowego Jorkii donoszą o nadzwyczajnem pó i fabryka alwa, ali SR EA Gkniy czasie, dO 


wodżeniu, jakieni się cieszy zamieszkały w tem mie- 
ście malarz Antohi Kraszewski. | 

Młody człowiek, pochodzący z Sannik w pawiecić 
gostyńskim, po ukończeniu akademii sztuk pięknych 
w Monachium osiadł w Ameryce, gdzie wkrótce zar 
słynął, jako pierwszorzędny portrecista. ziani 

Artysta nhap nadto szkołę malarską, w której 
ksztalci się przeszło stu uczniów, 


wniany. parit 


Wskutek wszakże niedostępności miejsca, strażć jowi 
portadi pozostawi ae płotki ia fiń fłastwć | 


ratunkówi domowników. 
à na 


wit pelna, 


4. Kaliszanin donosi,, 
rżystiya krdylaefo m 
z 


a ` z à a 
ZBLEWO: rw zn no pij Z A EO R ZE 


NE pz ŻE EA „| rozszerzenie działalności tegoż na miasta , 

= Nówłfabiyka, i ist AES ü ó e di s dmownić ust 
Jeden z aptekarzy tutejszych otwiera ową fabry- cząc, że nie może zeżwolić na uy mia 

kę z motorem gazowym. iade TAVAYA zê. WZ ieda na to, ł w og” 2 
"Noty zakład przemysłowy zajmie się pówieka- | rzanie obiębi dziala 1 ga Towarzystw ! 

niein ciktem (drdżowańiem) pigułek leczniczych, wy- | miejskich jest niepożądane. i 


rabiańych w tutejszycił dptekachi. | 


- + Wybóty. „kół 

= Marki do Wiednia. . W EM ke A Kęt dó wł 

Na wystawą marek pocztowych w Wiednia kilku | czkówowkłado J urzędzikó rżądi £ 
tutejszych zbieraczy wysłało swoje albumy i ctwiosy, | kaliskiego. | 567 Wt 

Pomiędzy ińhymi p. D. posłał, zdaniem specjali: Zostali anni: na kd! mieżóć Pó yá! 
stów, nader cenny zbiór braków, szeżególniej fran: | betdatot Jettólnów, na człóń jw ŻA oikos aj A, 
ciskich, hiszpańskich i niemieckich. ! | zowBki, Zieniewicz i Nadati tiii wik 4 KU 

Albumik, liczący 60 okazów, przedstawia podottio | sji tahaju j Pp.: Polkowski, ligójo WULU 
wattość kiiku tysięcy franków. A kr: p AŚ ra p. Strżałkow jj Ha RE 

ESE TLA A | Lgoski. 


= Zgorszenie. 
Jeden z naszych czytelników, pan M., zwraca uwa» 
gę na niewłaściwość, powodującą nie małe zgorszenie. 


H- Wyścigi w Pławnie. 


"IJ 
Tegoroczne wyścigi w Pławnie odbyw? 


|| ETAN OWE 
NV d. 26 A 


ENNY, Opór, 


97.ym sierpnia Wedi g program 
z Mąż iemu, 


„drugiemu dożorcz zorcz tejże kolónji — 


wałek 


znania póki ów, dozorców:; Kołodziejskiego, i Żoł dkow- 


wic À 


RA wew pat w p Fi ca kolonji Modzelewskiego, wykazały 
k ar do 18. 706; JĄ pod Ke Aai n się, PRAA AA i złem prowódze- | 
zwycięzea otrzyma rs. 100, trzeci rs. 50, Sany tet. niem,.bardzo LEWA ON aa ulegali karom. odeje 
wi na budowany rs. 100. c, że zdradza ich stale kolega Modzelewski — Kow 
Nag jpiękniejszy i najlepiej zbu y jiki ż wodoci BC; ob 
gi» agrodę „Pobieszenia? niesiong 1200; dru- || z 6. -go stycznia dozorca Kołodziejski, przeczytawsz 
Wycięzca otrzyma re, 90.1 i igla w z k. o godz. z» „ej po poludniu listę wy chowańców, , polecił wszyst- 
Aj Poiogania się 9 na pala ih WE EO. R: propaj się PEN WBdNYCA Sddzialów, Urbańskiomu ah l 
k; ow iem ię do celi zt — dla | 
ści rph 3 pna kyi PR a edzenia + teżpoą dzenia. jacpobtera za uda p, Ostrow. 
è ie za nowe wykroczenie — piórwszy z nich, zoczy* 
ano „ciężkich wag” i i „kłusem pod siodłem” znie- wiej Madete slican i i podej pzywajac, że zapewne za jego to 
w nwy dcigu zaś myśliwskim zuitiejszóno: wagę | się. dzieje sprawa, podbicgi ku niemu i uderzył w glowe ły- 
80 m seai „Asię si, uj WY NOZ, za A Urhmiskiogo, 
rowadzi go do aresztu. tejże chwili, podbiega do 
A lisy o w yścigi ó6mielówskie odbyły 6 Ke | ego Kowalski |, mzymając nóż w prawej ręce. lewą ude- 
m aja Sierpnia konie, biorące w. nich BA iak c głowe. “Eoia Jott, sodę 2d TEO 
Będe wo startowania w tunek 1 AJ „Się; z znajde Praryaieke śpisz mu haras 
unek i sam pada ofiarą, ac uderzenie w nożem, Broi 
ch ai niąc się, chwyta edna ręką Kowalskiego za gardło, drugą ści 
iiy gazit zostały a 2 pa ska jogę rękę nzbrojoną w nóż i w 4 m A HAE obaj. padają 
ar 7 
h, db /teni w d. sai SA „ardo E å Kowalski wzywa Fis pomoc kolegów, PLA: nie 
pa amiast LR yi nadbiega dozorca Borysiawski i 
mi i "W LEE IM. 3 gbęwie prze m Stach Di z wypótiani z Kołodziejskim siłami starają się rozbroić Kowal- 
c 
Sma a EEA a aiant aib o G lichy [A Rh a krzyk ROAR ie nie BoRoRANIO jde, tylko 
„i awjdonie ski. W chwili, gdy Borysławski rasę się z Kowal- 


Ai arając ślę w rwać mu nóż z ręki ański SWZ go 
So odka, a spłonął dom sedlo i usiłuje „powalić na ziemię, br pomocy. nadbię- 


be niami r ch a. ba dość ahei alo Się i peja x my opornych, 
t; , o do naradzie, skazał Kowalskiego na dwa 
y Bitan, pne rs, 1,600. ista, D ke Bd ivy zaś na rok telko wego więzićn Finy 

; A 


(Korespondencja własna Kurjera warszawskiego.) 
Świętokradztwo w Tumie plockim. 
"Płock, 80-g0 kwietnia. 


= 


Pa ad 27 


u będą w Kiurte tatządu 
A oiy Now rozielnej pod” N 46-9m kenjo | lub dowody na 


z, tllez Znany jest czytelnikom Krrjera adek okzadzo ia kościo* 
idealni | can Aini m a ła Råtëd? iii EIE Piócku, dów y KA AKA 
dw wa 
su P W arszawić d. 5+gó maja, 6 godz. 2 ej popódnónie. gy świętóktadzywa do końca litego r. i Pozostaiati 


£ ega: Deptóro w dutyi wytóbnik podmiejski, Józef 
Costńalśki, umierając, Rya spowiednikowi tā, emnicę, 
wsktzżał AA a wię widą dj say Ą ARE 
gorzews ę Poznańskiego (lat mie- 
kanobi Lodh i Jakki A (BEEBIANER O w gwiirzo zło- 
ziejgkiej: Mjodusczą i Mjodownikiom) żołnierza z 4-go ni: 
I: kiego pens żem i (lat 4 
adto Kosmalski opowiedział sżczegóły kradzieży; pr z 
26 %Wzłął ód GEI Hłowskiego rs, 4 „zi mil z ja 


R ATago b 
« m. kancelatja uniwółsytetu watszaitskió? 
M iimo bydzie podania 2 f paroni składania egzami- 
Pień prowizora far 


SKRZYNKA D DO LISTÓW. 


|. Się skiego rs, £ „za milczenie” 
pana Lnii Szanowny- redaktorze! szeić 6żhtijmił, że część przedmiotów złoczy E4 tutopili w tki 
Alia m za ybécdänigtwem twegó pismą.złożyć podzię- | wie podmiejskiego folwarczku p . Dróje ckie. 
é las którzy bądź ło czynną pomocą, | Dödäjmy, że Wäřtość Złabówańydh” BRAŁO któściefńtych | 
gą RAAWemm poparciem przyczynili się do powodzenia | obliczono w EA. ch i a JE mońatrani | 
Przeds, | cja srebrna wyzłacana, dwie puszki srebrne do komi 
NOW wydenia befiefisowego. iiy takież kielichy, patena srebrna, mała ptiszka i tacka, òf 
wyr teg ikc najserdeczniejsze me podzięki ww. Pre | naczynie do 6lejów świętych — Wszystko także srebrne, czę“ 
tán ryj jenerałowi Palicynowi, i wicepreżeśówi tea- da wyzłatane. 
Stanu Fołandowi, za łaskawe udzielenie rhi po | oshalski, syrawdziwszy tożsamość dwóch p 'wadżóś 


i Ghjo złodziejów: Grzegorzewskiego i Poznańskiego = 
umaj 

Prżedsięwzięte poszukiwania w stawie początkowo nie dity 
żadnego reztltatu; dopióro w d. 1l-ym lipca wydobyto ż wody 
podstuwę motistrahcji, 20 go lipca zaś jeden cały kielich, dwie 
części dfagiego, patenę i naćż iia a olejów świętych, "które 
pożliańć jako pochodzące z Tumu płóckiege. 


ię | Mczerzo dziękuję szanownym artystkom iartystóm; 
do j ay udział w przedstawieniu, przyczynili 
nia, kólegóm i koleżańkóm, zajmują- 

biletów, w sz. 


dogi staraniom zawdzięczam znatżne 


niebokaożyka Gineso ewikiego, ' Poznańskiego Fajk oddano 
od sąd. 

Sprawę sądził apera Aia tutejszego sądu ókręgo* 
wego w środę, o. 10-go b 


Owyej ochodu z przedstawienia: Wobec tak wyraźnych dowodów winy wskazańiych R. 
SE publicząości, która, odwdzięczają ją złoczyńców, i wobeć wykażtnej tým sposobem prawdy zeznań 
Pracę, ratzyła zgromadzić się na m 


Bóg mape. przedstawienia szlę z oałago pa 


| Z poważani wiadków lawa i zabtiawał 15tt, a między nimi Jks: 
po em H panoni Józef Pawlowgki i i i policwajstor m. Płocka, porttczmik 
k ró0hórów, ===: 

Po p par naradzie sąd wora piw insta 1 trzech pod- 
ży a iaia si ane na pozbąw vj i zesłanie do 
$ stayienienopięknma pid hre Szezygiel- iężkich rob WUG Ee irlen skiega na lat 7, a 
ekuńćźć cyńkuła IV. IV, administracja Fajkę na Jat 31 mieis 8i po; splywie: ać Akoga s kary, na 

rotzyw udzi: -piśmienne po. doż ce BRA osiedlónie w Syberji. 


| Naczynia kościelne, które jako ge delicti zbrodni w czą- 
e ih leżały na Stola sądowym, źżwrówóno emy; rtf po 
ckłej, 4 


Tałagrtniy „un Warsteskiegy” 


tersbury 24- 6 kwi kwietnia, (Tel. Aj. potn) — 
| Szlachta okręgu dońskiego w adresie do Najjaśniej+ 


| szęgo Pana wyraziła uczucia wiernopoddańczć ż po: 
| wu okazanych szlachcie łask, zarówno jako wyra 
osobistego żautańia do Niej, jak również W interesie 
podniesienia jej: dobrobytu, Najjaśniejszy Pan przy” 
jawszy mtiłościyrie wytażófie uczićia. bóżprzykładne: 
go: przywiązania i nieograniczonej miłości dzielnej 
szlśtlity Dońbów, Pozktził Wyte fiń Najwyżsżą 


rj ej Lew areny nie Li 
x LIE woje CODY CH 
„gorliwe s pelniaie „b prewe A PiN 


wany} pri wy awan pin he: latogi, gora raz 


AM nićsz. 
NE anioi} Mitlasowi Bersólihómi, oraz p. H. 
dee 


czynianie się co rok ofiarami do wydać 
h posiłków. - 


ORM 


nie 1Q i 4-26" wdzięczność: : 
ehn = AC kapa Pe terśbitkg 34: gö kwietfiia. (r l, 4j, pathi e 
żhajóych „| Petersburskija ioiedeneóytć8 


zały; że projekt usta* 

mam | wj hypótecztiej został JUż r 
Porad E Postanowienie ozapisach hypotecznych ma być wpro- 
sase ida iE wgfleońie wszędzie ze żtmiąńami dla miejscowości, 
_ | w których -nie są wprowadzone nowe ustawy sądo« 
wę. „Wprowańżeńić ustawy  hypotećżnej poprzedzi 
“opublikowanie jaż przez oddział kodyfkacyjny za- 


et Urbań* 


[ai 


ELEYE 


ptzy żdstawie na majątki nierichoma, 


sioty do rady państwa. 


EALA B 4 łk 88 


| 


a e > EE RCIE ARR RZN RK M7 


TE EAS ME | a 


twierdzonego prawa o sekwestfdchy nakładanych waniu 


3 


_ Petersbury 24-go kwietnia. TT, y a= 


| Wezaraj rozpoczęły się posiedzenia komitetu wetory- 


naryjnego do rewizji przepisów o warunkęąch ispo- 
sobie transportowania zwierząt i roztrząśiiśćia p0- 
jóktu taryfy dyferencjalnej na przewóz bydła. Po- 


| siedzenia będą trwały do 22-go kwietnia. 


Petersburg 24-go kwietnia. (T-l. Aj. póln)== 
fezoraj w Tówarżystwie popierania russikiego prże- 
myślu, człónek komitetu Metz w raporcie swoim wy- 
jaśniając szkodę, jaką przynoszą operacje ubezpie- 
czeń na życie amerykańskich Towatzzystw „New - 
York” i „Equitable” prosił, ażeby Towatzystwo czy- 
niło starania, iżby rząd na mocy zastrzejionego sobie 
prawa niedopuszczał zaj ranicznych Towarzystw age- 
kuracji na życie w ogóle i powstrzymał działalność 
Towafżystw „New-York” i „Equitałyle”. Raport 
znalazł sympatyczne przyjęcie w licznie zgromadzo: 
nej publiczności. 
Chabarówka 24-g0 kwietnia. (Far. Aj p.) = 


| Na granicy , kraju południowo: ussuryjskiego rząd 


chiński powiększył jedne garnizony na. rachunek dru- 
gich bez powiększenia ogólnej liczby wojsk. Przy 
ujścia rz. Sungary i Ech RY do budo- 
wy fortówą, i 

Siedlce 24-go kotalkie, (Tel. fa Kur. W,)— 
Na odbytych w diit dzisiejszym wybórach do wladz 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego wybrano 
do komitetu w miejsce é. p. Goltaa Ks. Włodzi- 
mierzą Ozętwertyńskiego, a na zastępeę p. Leona 
Dmochowskiego; do dyrekcji główzęj pp- Wiktora 
Szaniawskiego i Ludwika Kobi mazastępcę p. Ka- 
rola Ochenkówskiego; dó dyrekcji szczegółowej pp.: 
Bolesława Chrzanowskiego, Jana Roztworowskiego, 
Stanisława Dmochowskiego i Kazimierza Szamóttę, 
a ifa żastępców pp. Edmunda Kuszelł i Władysława 
Ostrowskiego; ha pieżesa przyszłych wyborów pówo: 
łanó p, Stanisława Bujno, na jego zastępcę zaś Šta- 
nisława Deżyderego Bzlubowskiego. Na wybory 
prżybyłó 104 stówarzy szonych, 

PY ieder 24-g0 kwietnia. (Tek pryw. K W.) 
Prezydent izby deputowanych, Franciszek Smolka, 
zasłabł nagle n4 dzisiejsze posiedzeniu iżby. Zn- 
nieślońo gó W dreszczach do domu. Jest rzeczą po- 

wną, że choroba za kilka dni przeminie, 
sedeń 24-50 kwietnia (Tel. (Aj półn)= 
Delegacje wspólne zwółane zostały na di 6 ty maja. 

Wiedeń Ago kwietnia. (Tel. pr. Kur. W)— 
Prezydent policji odpiera wszystkie zarzuty uczynio- 
ne titt W radzie państwa pódczas rózpraw nad infor- 
pelacją: Exnera i Suessa. Utrzymuje on; że władze 
m T się ñájseišlej przepisów, 

| 24-go kwietnia (7:6 pr. -Ke W,)=—Powszech= 
ny fuch objawia się przeciw utworzonym tutaj biurom zakła- 
dów wyścigowych.  W.niesióno podanie o zamknięcie biur. 

Bertin 24-g0 kwietnia. (Tel. pr. Kur, War.) — 
Hamburger Nachrichten stwierdza, że ks. Bisma:k 
wyraził życzenie, ażeby prasa zachowywala się 
z wszelkieini względami dla jen. Caprivi: Ks. Bi- 
smatk sam wysoko ceni swojego następcę, pozostaje 
z nim w przyjaznych stosunkach i pragnie utrzyma 
nia nadal tych stositnków. 

Bruksella 24go kwietnia. (Tel. Aj. póln.)— 
Ksól postańowił wykonywany dotąd przez siebie pro- 
tektorat nad rządem Konga powierzyć Stanleyowi. 

Paryż ż4go kwietnia. (Tel. Aj. półn) — 
Posćł russki daje w d. 5-ym maja obiad na cześć 
Carhota, 

dieym 240 kwietnia. (Te. Aj. półn.) = 
Mitisterjim uchwaliło w zasadzie przystąpić do 
oszczędności w armji i fłocie. 

NWówy Bork 24-go kwietnia. (Tel pr. K, 10, —- 
Z Luizjany donoszą 0 ponownym szerokim wylewie 
Miśsissipi. Duże spustoszenia. 


TELEGRAMY HANDLOWE, 


Berlin 24-00 kwietnia. (Tel. prywatwi Ruir, Warz) = 
Gicida dzisiejsza qusposobiona była pomyślnie, zwiększone za: 
potrżóbiowanie pry względnie malem zaofiarowaniu, Wytwo» 
tzyły tendeńcję iepszą. Rynek wartości russkieh tfknzujo 
bydli: Rabie m tranżakcjach dóstawotwych, ża która ośią: 
gano początkowo 224,— , podniosły się do 294.95, przy noto- 
ń urżędowcin. w potównanin z wtzońaj sżetni kursami 


FGdiyskały ruble w obrótich fatychmiastowych SQ fenigów, 


=" 


zw końecmiesięcznych 050 fen. Z weksli Warszawa krótko- 


terminowa wyżej o 80 fen., krótki Petersburg © 1 m. 20 fen., 


długoterminowy o 94 fen. Przekazy: na Wiedeń dość nieje- 


dnolicie, krótkie gorzej o 30 fen., długie lepiej natomiast o 10: 


Z papierów Ństy zastawne ziemskie obniżyły się o 80 kop., 
listy likwidacyjne c 20 kop. Pożyczki wschodnie poprawiły 


się o 380 kop, Więcej płacone za 4/, pożyczki konsolido» ' 


wane russkie z r. 1880-go, pożyczki premjowe russkie z roku 
1866-go, tyleż co i wczoraj za 4/9, listy zastawne russkie, 
mniej zaś za premjówki russkie z r. 1864-goi kupony celne. 
Akyje kredytowe austrjackie podskoczyły o 1'/s'/o- Dy- 
'skomuo prywatne pozostało na tej samej wysokości. . Żyto co 
kolwiąk lepiej, przy cenach droższych w obu terminach o 25 
fenigów, 
Berlin 24 ro kwietnia natowanie urzędowe gieldy) 


Bil.ban.rux.w tr. ust. 22425  Akcjed.ż. war.-wied. —— 
W cksle na W arszaw 223 90 Akojo kredytowe 168.50 
Wek.na Petora,v. krót. 228.6) . Weksle na Lon. kr. 20.35 
Wek.na Petersb, dług. 22135. -n „ dł" 20.26 
Bil.ban.russk. nan ost. 274,25 Żyto w tow. gotowa 16175 
Wschodnia poż. ILa m- 65.90. Zyto ua wiosnę 14,— 
Listy zast. sarji lof 1580 


Kursa z 23-go kwietnia. 223 45 228.10, 222 40, 240.40, 228.75» 
69.60, '66.10, 157,30, 161,50, -158 75. 

Petersburg 2l-g0 kwiążnia, — Weksle na Londyn 90,40 
Pożyczku preimjowa I-oj ewnii 227.50. Pożyczka premjowa 
Il-ej emisji 215.—. Pólimperjdiy 7.26, 


—— 


S prawozdania z targów. 


Yarg zbożowy: na placu Witkowskiego dnia 24-g0 
ietnią. Dowozy w'dniu dzisiejszym, choć ciągle jeszcze 
małe, większe były niż w ciągu dni ostatnich.  Usposobienie 
targu jest słabe w skutek braku chęci kupna., Do Warszawy 
nadchodzą ciągle większe partje mąki, co niekorzystnie wpły- 
wa na przebieg interesów zbożowych. W dniu: dzisiejszym 
wystawiono na sprzedaż 500 korcy pszenicy, wyborowe gatun- 
ki kupowano po 6.40, 6.50 de 6.60, zg białą płacono 6.30, in- 
nych gatunków-nie było. Żyta. dowieziono 150 korcy, wyboe 
rowe ziarno naby wamo po 5 rS. nieco gorsze po 4.95. 80 korcy: 
jęczmienia w średnim gatunku sprzedano p 4.05. Owsa do- 
za 100 korcy, nabywano stosownie do gatunku po 8.20 
o 5.40, ; 

Targ zbożowy ga Pradze dnia ?4-go kwietnia usposo- 
biony był spokojnie. « Dowozy wynosiły: 12 wagonów zboża, 
z których 2 wagony było żyta, 4 owsa 2 jęczmienia i 4 kaszy 
jaglanej. Usposobienie dla = bp mocne, płacono za wyborowe 


85—86 kop., średnie 82 do S4 kop, ordynaryjne 78—8fi kop. 
Owies spokojnie, spawy, po 90—94:kop., średni 82—83 
kop.. ordynaryjuy 76-—80 kop. Gryka zwyżkowo, płacono za 


wyborową, 82 kop. Usposobienie dla jęczmienia niezmienione, 
wyborowy 90—95 kap. średni 78—865 yw Kasza jaglana mo- 
cno, ceny zwyżkowe, płacono 115—1838 kop. stosownie do ga- 
tunku. ć : p SODES 

"Targ praski ne bydło stepowe w dniu 17 kwietnia 
by? bardzo ożywiony, cokolwiek większe zapotrzebowanie, lecz 
i dostawa wzrosła zńacznie, wynosiła bowiem 1305 sztuk wo- 
łów i 5 krów, skutkiem czego nastąpiła dość znaczna zniżka 
cen. « Z powyższej liczby rzeźnicy warezawscy. zakupili. 1206 
sztuk wołów i wszystkie krowy, tj. 1031 szt., pozostałe zaś 

rzeważnie najlichsze woły w ilości 279 szt. sprzedano rzeżni= 
<a prowincjonalnym. Ceny przeciętne wynęsiły: za sztuki 
opasowe po rs, 105, za średnio tuczone po’ rs. 87, a za chude 
Do rs, 68. t i 

Targ. praski na bydło krajowe w dniu 18 kwietnia, 
Jostawa ogromnie si, zniniejszyła, w porównaniu ż ostatnim 
targiem, gdyż wynosiła S9 sztuk wołów i 12 krów, tj. 41 sztuk; . 
pomiędzy krowami 4 „ztuki dojne i chętnie zostały zakupione 
przez tutejszych mleczarży. zeźnicy warszawscy nie kupo- 
wali nie wcale, lecz. wszystkie woły i 8 krowy, tj. 32 sztuk na- 
byli rzeźnicy prowiuejonalni, po cenach cokolwiek niższych, 
niż na targu ostatnim, przeciętnie po 53 rs, za sztukę; krowy 
dojne oddawano tak samo jak na rzeź. Nie sprzedano 4 krowy. 

Spław Wisłą. Następujący szyprowie przybyli do war- 
czawskiego brzegu: Stanisław Lamparski ż Duninowa, z ga: 
barą cukrowni „Leonów”, cukru 2365 pudów (pakof)— Andrzej 
Swierczyński z Duninowa, z gabarą tejże cukrowni, cukru 
2795 pudów (tamże)--Grojne Wasserman z Czerwińska, dla 
przędsiębiorcy Gincburga kamieni 4 sążnie (naprzeciw ul. Bo- 
Jeść) — Tomasz Wallas z Nowego Dworu, bez ładunku (taras) 
— Herman Baner, z dwoma tratwami kupca Ferdynanda Pohl, 
z Białobrzegów w gub. radomskiej, budulcu sosnowego 349 
sztuki, bali 1810 sztuk, podkładów sosnowych kolejowych 1217 
sztuk 1 dębowych 212 sztuk; wartości 600 > rs. (do Prus)= Lu- 
dwik Mabaj z czterema tratwami, z Sieniawy w Galicji, dla 
kupca Frankensteina, budulcu.sosnowegv 1791 sztuk wartości 
12,000 rs. (do Prus). 

Osowita. Hamburg, 19-7o kwietnia (sprawozdanie tygo- 
dniowe). Hamburski rynek okowiciany pozostał w słabem u- 
sposobieniu, spowodowanem przez liczne znofiarowania, wobec 
których popyt zachowywał się dosyć wśtrzemiężliwie. Przy- 
czyny obeciej niechętnej tendencji szukać należy głównie 
w bardzo ospałen"rnchu wywozowym, skutkiem którego na- 
wet nieznaczne domy pokrywały tymczasowo dostatecznie bie- 


Z NN 


RP ra aE w M SRB 3 


| niu; na czerwiec-lipiec 22'/, m., 22*/, m. płacono, dziś 22*/, m. 


„szą zaletą rzeczy sztuki jest jasność i przezroczystość formy. 


—— MMI 

211/, m. w poszukiwaniu, na maj-czerwiec 22 mar, 213/, mar, 
placon, dzić 20 mar. w zaofiarowaniu. 213/, m. w 
w zaofiarowaniu, 221/, mar. w poszukiwaniu; na lipiec-sierpień 
28 m., 23'/, mar, płacono, dziś 22%, mar. w arowaniu 
i poszukiwaniu; na sierpień-wrzesień 28!/, m., 28!/, m., płaco- 
no, dziś 28'/, mar. w zaofiarowaniu i poszukiwaniu; na wrze- 
sień-październik 24 mar., 28'/, mar. płacono, dziś 28*/, mar, 
w zaofiarowaniu, 23 '/, mar. w poszukiwańiu. Kurs w Hambur- 
gu 222.50 mar. za 100 rs. x 

Gdańsk 23-go kwietnia. — Pszenicą krajowa i tranzytowa 
przy słabem zapotrzebowaniu spokojnie, bez zmiany. Płacono 
za polską tranzyto pstrą cokolwiek obsadzoną 121 f. 138 mar., 
szklistą spleśniułą chorą 125 f. 134 m , za russką tranzyto wyso* 
ko pstra 127 f. 140 m. za tonne. Terminy transito: na kwiecień- 
maj 137'/, m. w płaceniu, na maj-czerwiec 138 m. w zaofiaro- 


waniu, 137. mar. w poszukiwaniu, pa czerwiec-lipiec 189 | 


mar, w zaofiarowaniu, 1381/, m. w poszukiwaniu, na lipiec-sier- 
pień 138 m piacono, na wrzesień-październik 187 m. w za0- 
fiarowaniu, 136'j. m. w poszukiv'anin. Oena regnlacyjna tran- 
zytowej 139 mir. Wypowiedziano 500 tonn. Żyto krajowe 
bez zmiany, towar tranzytowy boz obrotów. Terminy: na kwie- 
cień-maj tranzytowe 105!) m. w zaofiarowaniu, 100 m. w po- 
szukiwaniu, na maj-czerwiec tranzytowe 107 mar. płacono, na 
czerwiec-lipiec tranzytowe 107!/, mar. płacono, na wrzesień- 
październikdolno-polskie 98 mar. w zaofiarowaniu, 97'/, m. 
w poszukiwaniu, tranzytowe 97 mar. w zaofiarowaniu, 061/3 
mar. w poszukiwaniu. Uena regulacyjna dolno polskiego 108 m., 
transitowego 107 mar. Jęczmień targowano russki tranzyto 
iasny 106 f. 107'/, m. zatonnę. Groch polski tranzyto średni 
119 m. za tonnę płacono. Otręby pszenne na wywóz morzem 
grube 4:62", mar., 4.65 m., 4.67'/, in., średnie 4.57 '/} m., miał- 
kie 4.35 mar. za 50 kilogr. targowano. . Spirytus, niepodlega- 
jący cłu, w towarze gotowym 52!/, mar. w poszukiwaniu, na 
A E 523/, mar, w poszukiwaniu, podlegający clu 
w towarze gotowym 32!/, mar. w poszukiwaniu, na kwiecień- 
maj 823/, mar. w poszukiwaniu. Dla cukru w Gdańsku ten- 
TAA spokojniejsza, stała, Kurs w Gdańsku 224.70 marek za 
00 rs. i 


ODPOWIEDZI REDAKCJŁ ` 


— Prenumerotorce, — Kobiety: wstepujące na uniwersytet. 
w Zurichu, są dopuszczane do sluchania prelekcyj nawet z pa- 
tentem szkół średnich prywatnych, egzaminą, w j zyku nie- 
mieckim są dość łatwe. Bliższych szczegółów dostarczyć m^- 
że sz. pani stowarzyszenie akademików. 'w Zurychu: Zurich, 
Oberstrasse, /%ln.srher akademische” Verein. Ostatniego pyta- 
pz sz. pani nie rozumiemy i dlatego odpowiedzieć nie mo- 

emy. 

z Panu X., statemu prem m ratorowi w Włocławku. — Tej 
treści nie drukujemy. Rs. 3 do zwrotu. 

— Panu 7. „sławowi Lubiczowi.—Z poezjami autora sprawo- 
zdawca nasz zapoznał śię jeszcze przed 8-iu laty w redakcji 
Tygodnia pio'*kowsl egu. Może warunki, w jakich się znajdo- 
wał autor, były nieodpowiedniemi, uderza jednak fakt, że: wi- 
doczny już w owych czasach talent tak mało się rozwinął. 
W nadesłanych nam pracach widnieje niezaprzeczona zdolność 

poetycka, wszystkie jednak mają, mniej lub więcej poważne 
braki. Autor umie np. jednym nagłym zwrotem popsuć wra- 
żenie całego wierszi. W wierszu „Rozpacz” znajdujemy dwu- 
więrsz: „będę czękał, aż-z chmur, jiski laska, grom nagły runie | 
i pierś mi roztrzaska,..” W innym wierszu razi taki pseudo- | 
sarkazm: „czara niecestwa krąży... na uzycia uczcie, mówiąc im: 
ż nudów s hoé gęby pupłuczcie... Autor lubuje się w rysowaniu 
chaotycznych obrazów i po dawnemu zapomina, że najważniej- 


Taki np. „Świt” jest prawie niezrozumiały. Względnie nai- 
lepszym jest wiersz „Więc cóż?”, ale i ten nie jest zupełnie 
wolny od braków. (np. uszeregowanie dla rymu: „w cyrku, 
w salonie, na grobie, w teatrze”). Nie chcielibyśmy zniechę: 
cać autora, ale na teraz z prac nadesłanych skorzystać nie mo- 
żemy. ~ í 

d Panu. D. Brod., stałemu prenumeratorowi.— Zamieszczamy 
cennik w nagłówku pisma. p 

— Panu v n Kweisserowi w W iżajnach.— Złota, 40, Termin 
nie oznaczony. i 

— Dziudkuwi—Cene kop. 25 wiersz. Można przez poslańca. 


Listy niedoręczone i niewysłane 
dnia 21-go kwietnia r. b. na tutejszej stacji pocztowej. 


A) Adresowane do Warszawy listy zamknięte: 1 
Michalina Karwowska — list z Warszawy, 2) Pota Majrez 
z Warszawy, 3) R. Nawrocki z Warszawy, 4) Teofila Staszew- 
ska z Warszawy, 5) Jan Murawieński z Warszawy, 6) Eleo- 
nora. Olszewska z Warszawy, 7) Aleksander Szafrański z Wśre 
szawy, 8) Antoni Sklarzyński z Warszawy, 9) Leon Frydberg 
z Warszawy, 10) Marjanna Kidna z Warszawy, 11) Franciszek 
Zawadzki z Płocka, 12) Kamiński z Chełma, 13) Marcin Jasu- 
la z Suchedniowa, 14) Józef Różański z Prasnysza, 15) Pomia- 
nowski z Montre, 16) Walery Siniarski z Woroneża, 17) Anto- 
nina Piątkowska z Mitawy, 18) Marja Rożawska.2 Hamburga, 
19) Gojewski z Lipna, 20) Józef Starożewski z Opola, 21) Eu- 

enja Kozakowa z Łachowina, 22) Jan Kalinowski z Lipna, 
Śładysław Werner z wagonu pocztowego, 24) Juljan 
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4 Pocztow. 3k.do Wilna, 2k. do Peters. 


ensypoio Bapuava 12 (24) A 
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So BE AGE, ROTYZE aską: 
Aleksander Wikberg Siaki. 60) Gidde. a aee, 9 
B a arsza zamknięte: 
Make Aro pay mni rne waj rm A Murat w we 
szawie. - 1.001 . 


z Sprawozdanie matosrjokióżne d 
z d. 24-go kwietnia 1800 r. 
(Według spostrzażeń stacji warszawskiej.) 2 


_ Barom,  Wilgot. * Wiatr Tem, 0.-=T emp. 
D.23-g0 g.9 w. 747.2, 74  „PnW 10.9 j 
D. 2-go g. 7 r. 746,8 70 PdZ 11.0 8 

g. ipp. 747.0 61 Z 12.3 4 

W ciąga , Temperatura najniższa 0.  8.7==R. bi 
a, ao Y a a aluyisa O. 18008 104 
b. m, j Wysokość —ody spadłej 5,5 mm, są 


A NE 
W/ sobotę dnia 26-go kwic'nia r.” 
w sali Resursy Obywate.s 'iaj 
2.gi koncert ENADI 
Alfreda REISENA 
PROGRAM: , 
C dur Sonata op. 53, 
Allegro con brio, 
Introduzione (molto adagio), 
Rondo (allegretto moderato, 
stissimo). 
Der Lindenbaum, 
Auf dem. Wasser. zu singen 
Erikónig- 
: Berceuse 
Valse; 
Prélude, 
Chant polonais, . 
+ Polonaise As dur. ` 
Canzonetta e Tarantella: | 
e Napoli, 
Liebestraum, À 
Węgierska fantazja. 


Bilety. tabywać móżna w składzie nut Gebetb 
i Wolffa. 


I. Beethoven: 


y 


y? 


Schubert: 


HH.-Chopin; ~ 


HI. Liszt: 


go 


Parasolki angielskie . 
oryginalne najmodniejsze od. rs.. 6 do 140 


' magazyn 4.iżednarowskiego, Treb l 
Poleca również: Kapelusze najświeższych fat 
123 


laski wiedeńskie, parasole ang. i kraj., ora% 


wybór krawatów i t. p.  Ceby nizkie. 


W 


„Riła jazdy m łljach teamy M 
POCIĄGI ea mi f 


£ 


Warszawsko-W iedeńska: 
J ospieszny 8 klasy: 
Gsobowy'3 klasy , 1.30. 33 + 
Usobowo-miejsc. 3 kl. doPiotrkowa 
(lowyższe pociagi lączą się 
. z koleją łódzką.) 

Kurjerskt Żkłasy « . . - - - 
W arszawsko-BydgoSka: 
Kurjerski> 44 Glony zę oN 
Prik ikl. do Kutna 
 Warszawsko-Terespolska: 

« Osobowy'3 klasy do Brześcia . 
Foeztowy 8 klasy , . . . . .. 

'|owarowo-osobowy 3 klasy . 

Warszawsko-Petorsbursx a: 


Qsobowy © KIASY «. . « o. as -ene 
| Osobowy do Białostoku . . .., 
Nadwislańska do Kowla: 
Osobowy . RODE 2.0 
Pocztowy... s. na. 17.1 
Sorko pociągi łączą 


e W) 
się - 


z koleją dąbrowsk: 
wiezy ada" 
‘|  Nadwilańska do Mławy: 
Poczto AGE saire © » 
Osobo oz xor ara AE TE 
' Obwodowa z kolei Wiedeńsk.: 


Osobowy . . . 


© chł. «$ * 


Do Płocka kurjerskie o ge 

- 445 zwyczajne 9 

„ Do Góry Kalwarji i Mniszewa 

Z Nowo-Aleksandzji do Sandom 
'Bi pół zrana, Ze 

— Statki parowe St. 

chodzą z Warszawy o godz. 84, 


